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U R Y E R LI  T E  W S KI
w  W iln ie  w  Poniedziałek  dn ia  a o C zerw ca  ?. t .  i j * i  roku,

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W I ;

Sankt-Petersburg dnia  10 czerwca*

W  ostatn ią niedzielę, dnia 5 czerwcu, w pa­
łacu na Kamienhym-Ostrowie, mieli sczęście o trzy­
mać audyencyą wstępny u Nayjaśnieyszych Ce­
sarstw a lohm ość, Cesarza Jegomości i  Cesarze- 
wey Elżbiety AU xiejewny , przybyli to  w chara­
kterze posłów nadzw yczajnych i m inistrów peł­
nom ocnych: Dworu Króla Jmci Szwecyi i Nor­
wegii, jenerał Baron Palm stiern; Stanów Zjedno­
czonych amerykańskich P . Middleton, na którey 
otrzym ali zasczyt złożenia Cesarzowi Jegomości 
swych listów wierzytelnych.

W  przeszły w torek, d. 7 czerwca, w yiey  po- 
mienieni ministrowie cudzoziemscy mieli sczęście 
otrzym ać audyencyą wstępny u Nayjaśnieyszey 
C esarzow ej Jejm ości, M aryi Ftdorowny, w pa­
łacu tauryokim  Jego Cesarskiej Mości. (Gaz. St 
Petersb.)

Podług Ruskiego Inwalida * dnia 8 czerw ca, 
prze* rozkaz dzienny , dnia 29 maia wydany w 
Carekiem-Stele, dowódca gwardyi pąłku strzelców, 
jenerał major B y  stront 1, naznaczony naczelni­
kiem agiey. dywizyi gwardyi pieszej. Naczelnik 
iszey  brygady i 4 tey  dyw izji p ieszej, jenerał ma­
jor Szentin  1, naznaczony dowódcą gwardyi pól­
ku finlandzkiego. Dowódca sgiey brygady I7 tey  
dywizyi p ieszej jenerał major Izbasza 1, uwol­
niony do wód kaukaskich na 3 miesiące.

Podług teyże gazety z dnia 9 czerwca, prze* 
Ukaz J. С. M. z dnia 5 czerw ca, jenerał adjutsnt 
Hrabia O riow-D enisow , otrzym ał rozkaz zasia­
dania w kom itecie, ustanowionym przez ro fkaz 
J. С. M. d. 18 sierpn»a 18 z 4 r.

Dnia j  t. m . , o godzinie 8mey zrana, na ca- 
rycyńskim ługu, w obecności Cesarza Jegomości, 
odprawił się przegląd woysk następujących : 5eh 
batalionów gwardyi półku grenadyerów, ekwipa- 
żu gwardyi, 2ch batalionów półku pieszego w y- 
borgskiego, ach  batalionów półku pieszego nei- 
szlotskiego, ach batalionów półku wzorowego ka­
rabinierów, i 2ch batalionów półku karabinierów. 
Po skończonym przeglądzie, w ojska przeciągały 
przed Jego Cesarską Mością plutonami, a potem 
kolumnami. W ielkie zgromadzenie widzów wszel­
kiego stanu i płci napełniało ogrody letnie wiel» 
ki. i  m a ły , dla widzenia N. Pana* po jego sczę- 
sliwym i pożądanym powrócie.
...... Podług te jż e  gazety z dnia 10 t. m ., dowód­
ca wileńskiego batalionu garnizonowego, pólko- 
wnik D ubiczym ki, nayłaskaw iej mianowany ka­
walerem orderu ś. Anny  2gi4y klassy.

Oficerowie głównego sztabu pierwszego woy- 
ska, przejęci uczuciami wdzięczności i poważenia, 
ku pamięci zmarłego marszałka polnego, X*ąźę-

ćia Michała Bohdanowicza Barklaja de Tollij w, 
rocznicę jego śmierci, d. i 3 maja, pe od prawica 
nem  nabożeństwie źałobaćm , złożyli ofiarę na 
rzecz wojowników w kalectwie zostających i , i4 o  
rubli.

Podług gazety senackiej, datow anej z P i*  
tersburga d. 11 czerwca: pr->eż ukazy J. С. M, 
do Rządzącego Senatu wydane r. t .

D nia  29 marca. Przez resk ryp t Nasz wyda­
ny pod dniem 3 m arca 1805 roku, do byłego mi­
nistra  handlu Hrabiego Rumiancowa, pozwolono 
obywatelom estońskim , własnym nakładem sbń* 
dować p o r t , niedaleko majętności nadm orskiej 
K undy  w zatoce Toleburskiey, dli* wysyłania ża 
morze swych płodow, a po jego wybudowaniu po­
zwolić im handlu na powszechnych zasadach 
praw  państwa. Teraz po ukończeniu tego por-, 
tu  przez właściciela majętności Kundy Sznoken- 
bur gu, własnym nakładem, Rozkazuję ustano wid, 
w tym  porcie zastawę c e ln ą , podług załączonej 
go tu  etatu, nazwać ją Kundską, i przyłączyć doi 
rewelskiego okręgu celnego, dozwalając przez nśę 
wyprowadzać za morze wszystkie płody, k tó rych  
wywoź nie jest zabroniony taryffą, a zza g ran ij 
cy wprowadzać tylko aól i śledzie, innych zaś to*i 
w arów  żadnych wprowadzać nie pozwalać, а ц 
przyw iezionem i, jeśliby się okazały, pestępowad 
podług wydanych na takie zdarzenia urządzeń^ 
nie ścieśniając s  resztą  wolnego z portow ressyy^ 
skich przywozu wszelkich rossyyskich {dodow, poą 
dług powszechnych zasad. A  od okrętow  pr*y4 
chodzących i wychodzących pobierać wszystkim 
te  opłaty, jakie pod różnemi nazwaniami pobie­
rają się teraz w porcie rewelskim, obracając z n ich 
pobor na pale i bruk na rzec* właściwie- 
Iow majętności Kundy. (Podług załączonego e- 
tatu , na tey  zastawie będzie 6ciu oficjalistów , ж 
roczne ioh utrzym anie wynosi 5,000 rubk).

e Dnia j 2 kwietnia. Pierw szy radca expedy- 
cyi państwa dla rew iz ji rachunków, rzeczyw isty  
radca stanu, Niewierow , k tóry  otrzym ał tę  ran­
gę na ^miejscu rangi jenerał majora, uwolniony 
na własną prośbę cd służby * powróceniem da­
w n ie jsze j rengi w o jsk o w e j, a ze względu na 
służbę w ięcej lat czterdziestu, będzie pobierał 
p en sją  jenerał majora, i,8oo  rubli na rok.

D nia  іо  maja. Na mocy urządzenia i e ta tu  
głównego kaznaczeystwa, rozkazano bydź: zarzą­
dzającym tego kazneczejsiw a rzeczywistem u rad­
cy stanu Olsu/jewu , członkami rządu r&dcom kol- 
legialnym Ławrentjewu , Smirnowu, i Baronowi 
Sztakelbergowi, oraz radcy dworu Iwanowu; rząd­
cą kancelUryi radcy tytularnem u Lubimowu.

T ey łe  daty. Ш  mocy potwierdzonych dni» 
2 lutego r . t .  urządzenia i e ta tu  departam entu 
kaanaczeystwa państwa, nay łask a w iey rozkaz»-



no by d i :  dyrektorem  departam entu rzeczyw ista  
mu radcy stanu Rozenberchowi; vicc-dyreklovcm 
rzeczywistem u radcy stanu Millerowi; naczelni­
kami wydziałów, części rozrządzające}'i kontrc l- 
ney radcom stanu: Stiepanowu, Engelowi i P ola ­
kowskiemu, radcom kollegialnym Saksenowi} lzrnay- 
lowu , Zibelinowi i Rozittgow i; radcom dworu 
M ichałow skiem u, Słortećkiemu i Kniaitw iczow i i 
kollesksemu assesorowi Knialew ieżowi; w buhał- 
tery i radcom kollegialnym Janiul M ich a ło w sk ie ­
mu, Basinowi i гг-dcy dworu Sewrinowu, naczel­
nikiem archiwum rzeczywistem u radcy stanu M i- 
ronowu i rządcy kanceliaryi radcy  kollegialnemu 
Rybakowu.

Teyze daty. Pierw szy buhalter expedycyi do­
chodów państwa, radca kollegialny, Kandalincow , 
nayłaskawiey na w bsoą prośbę uwolniony zupeł­
nie ze służby z rangą radcy stanu.

Dnia i  kwietnia w Kiszeniewie (w Beessra- 
bil) odprawił się pogrzeb exarchy metropolity ki* 
szeniewskiego ichotim kiego, i kawalera Gabryela.

Dnia i 5 maja przypędzony został do brzegu 
wyspy Oesel rozbity okręt, kfc>ry naładowany był 
masstowem i inneroi drzew am i a opusozooy od 
Sternika i m ajtków : imię tego okrętu Union.

Ód dnia 6 do 27 maja zawinęło do Lipawy 
7 okrętow kupieckich a ty у szło 25.

Liczba okrętow: w Rydze  d. i 4 eserwo» przy­
byłych 356, wyszłycb 2 62.

Kurs petersburski d. 7 czerwca: dukat boli. nowy 
l i  r .  70 kop., stary  11 r .  ao kop.— Zmiana s r e ­
bra 3 г. 7 Ц  kop

Nieusta)ący doobod kemmissyi umorzenia dłu­
gów: 6g assygn. - - po 102 |

6g brzęczącą m onetą —т 93 J-proceotoift
5g także - -  —!• 77 ł j

KRÓLESTW O OBOJRY SYCYLII*
(z Gaz warez) Neapol, dnia  3 o maja  Sły­

chać , i* raąd nasz myśli utworzyć 6 zagra ni- 
cznvtb  pćłków , i w tey mierze chce się ułożyć 
z kilku kantonami szWaycwskiemi. Ter*źmey»se 
woysko krajowe ma bydź zupełnie zwinięte, & po'- 
tem nanowo urządzone; nie będzie go. zaś nad 
kilka półków. A

W oysko, które przybyło z Sycylii, zostało n a ­
tychm iast rozpusczooe. W oysko zaś auśtryackie, 
przeznaczone do Łey wyspy, i wynoszące 10,000 
głów, zaczęło zfrraż wsi*d&ó na okręty.

Zam knięto tymozasowie publiczne sekoły w 
tu te js z e j  stolicy. Teraźuieysi nauczyciele mają 
bydź po większoy części oddaleni. Słychać o za­
prowadzeniu nowego system atu nauk w całym 
kraju.

Dnia 2 5 b, ro ., w którym  przypadła rocznica 
wjazdu Króla roku 1815 do stolioy, gwardya na­
rodowa miała podług zwyczaju zaciągnąć na stras 
do zamku; 00 jednak nie nastąpiło. Poprzedza­
jącego dnia wieczorem spostrzeżono tró jko lo ro ­
w ą  chorągiew na dachu niedaleko zamku. Tak 
więc Sekta węglarzy, mimo wszelkiej surowości, 
popełnia jesese skrycie bezprawia swoje.

T rw a tu  ciągle zakaz noszenia u k ry te j bro­
ni, oraz przedawania i posiadania gorszących xią- 
z e k , nieprzyzwoitych malowań i t. d. W y k ra ­
czający ściąga na siebie karę w ięzienia od 1 do 
10 lat, І pieniężną od 5o do 2,000 dukatów. P rzy ­
wrócono wszystkie dawniejsze urządzenia wzglę­
dem występków znieważenia reiigii. Biuźmer- 
stwo lub przeklinanie w kościołach i podozas na­
bożeństwa, pociąga za sobą karę cielesną i ści­

słego W kajdanach więzienia. Przeryw anie wi­
dowiska na teatrze , karane jest więzieniem od 
1 do 5 lat.

Półko wnik Pepe, były członek parlamentu, k tó ­
ry  miał bydź sprowadzonym do Neapolu ; umknął 
z tw ierdzy Cioita del T ron to , gdzie dowodził* 
W spomniona tw ierdza poddała się niedawno.

K R Ó L E S T W O  S A R D Y N S K I K .
(a G at.w ursz.) Turyn9 dnia 3  czerwca. H ra­

bio Bubna, jenerał a u s tr ia c k i, odebrał następu­
jący lu t  od M onarchy naszego:

„ Kochany Hrabio l Feldm arszałek porucznik 
H f )bia Vecsay  odd&ł mi list W Pana pod dniem 
3o z. m. Z  naymocnieyszem uczuciem wdzię­
czności przyjąłem składane mi przez W  Pana ży­
czenia w przykrym  zn wodzie, k tóry teraz  przed­
siębiorę , a k tó ry  byłby zbyt wielkim dla mnie 
ciężarem , gdybym nie polegał na pomocy Opa­
trzności B jgkiey* Starałem  się usilnie skłonić 
Króla, b rata  mojego, aby znowu objął rządy, k tó­
re  przez tak  długą koley lat mądrze Sprawował. 
Oprócz Boga, winien jestem ocalenie krajów mo­
ich w tym  smutnym czasie dzielnej opiece do­
sto jn y ch  moich Sprzymierzeńców , a sczegolniey 
gorliwości W Pana o pomyślny wypadek sprawy# 
Bądź W P ao  pewny, iź miło mi będzie dać mu 
przekonywający dowod zupełnego mego zadowo­
lenia, i vr tem uczuciu jestem dozgonnie z zupeł­
nym  szacunkiem i poważaniem przychylny W  Pa­
na kuzyn.”  . (podpisano) Karol Feiisc.

(Gazeta berlińska, z którey powyższy list wy­
jęty , nie umieściła daty jego).

P a n s t w o  k o ś 1 c i e l n e .
(z Gaz. ufarsz.) Od granic włoskich, dnia  4 

czerwca. Dodoszą z Bunonii, iż eOdzień jese*e 
przechodzą tam tędy oddziały -mstryackie, na wen*#" 
onieme w ojska w kraju neapolitińskim  i uzupeł­
nienie tam eczuyeh półkow. W  miesiącu maju 
przeszło w ięcej jak 4 ooo tego woysfca przez Bo-* 
nonią do Neapolu.

Lisfoy z Rzym u  donossą, iź rozbó jn icy  w oko­
licach tam ecznych napastują podróżnych, lub mie* 
sikających  na wsi. Banda pod dowództwem У et’ 
tori zabrała niedawno zakonników z klasztoru ka- 
roedułów poza Frascati, i dotąd jescze 4 łub 5 
xięźy nie wypuściła. Pokazują się także bandy 
w M acchia di Nettuno , aa gościńcu do Sieny  i 
za Tiooli. W oysko papiezkie wynosi 7,000 głów, 
i kosztuje blizko 2 miliony zł. reńskich.

F r a n c y  ▲.
(z- Gaz. warsz.) P aryż , dnia  6 czerwca. Od 

niejakiego czasu widzieć można W zamku k ró ­
lewskim osoby, k tóre tam  wcale lub bardzo 
rzadko bywały. Do pierwszych należy Xjążę 
Rooigo (Saoary), k tóry w  przeszłą niedzielę po­
kazał się na pokojach w mundurze jeneralskim. 
M arszałek Soult wpada w coraz większe łaski u 
X iąźąt rodziny królew skiej. Słychać o ra z , i i  
marszałek Daooust doznaje także przychylności 
dworu. Mieszka na w s i , leoz ile razy p rljje*  
dzie do stolicy, bywa zawsze a Króla*, k tóry go 
Z wielką dobrocią przyjm uje.

Dnia 2 b* m. przybył tu H rabia Laoalettś. 
Mimo pedogry, która mu okropne bole sprawuje, 
udał się natychm iast do szpitala, gdzie j*st zAon* 
jego małżonka. W spomniony H rabi* osiądzie przy 
córce swoiey w Aucergne.

Pewny wieśniak z B earn9 k tórem u się d o*
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apalił> pód»ł <tó inlodógo Xiąźęcia Bortisanz pro­
śbę o Wsparcie. Xiężrta Barry, imieniem sytia 
swego, kazała rmi wyliczyć pidniądse na w ysta­
wienie ild w ego dotnti,

Dnia 26 z. dl* przybyło do PótplgnttrI kilku 
«biegłych rewoladyoimtów psettiofitskioU i  H isz­
panii W bsfdZo biCdfiyth stanie. 3$ to młodzieńcy, 
г których żadeń nie ma więcey jak U t 20. Chcą 
powrócić dó ojczyzny.

Onegday pewny młodzieniec, przegra W śzy 0- 
Ititfld grosz W karty , Wyskoczył oknem z trze­
ciego piętra  na tthcę, i zabił się. Rząd atoli (pi­
sze jedna * tutcyszyeh gazet) daje opiekę domem, 
gdtie gry azardowne bywają. Domy te są o t­
w arte w niedzielę, tak  jsk kościoły, gdy tym cza­
sem sklepy zamykąć trzeba. T a k ii to  jest sposób 
poprawienia moralność»!

W iole liberalistów zasiadających w izbie de- 
putoWfrfiyćh, wyjechało z tuteysźey stolicy. Bud- 
Ш  i  M m  nie dozna wiHkiego oporu.

On/a 2$ *. m. przybył do Bajortny x :ądz 
Solćkago, były jenerał zakonu kapucynów w Н ц і*  
patiii, i Zajął dołu wieysfcś medalefco miasta. W ie ­
le Xięźy wynosi się z Hiszpanii.

Pirii Catalani kupiła dom w iejski o 5 mil stąd 
t  gaikiem i óo morgami gruntu. Majętność zaś 
W okolicach Florśttcyi oddała rodzicem swoim.

Iźba paró&t Dnia 2 b. m. słuchano zeznania 
i  5 igó świadka, porucznika Ameloot, k tóry doniósł
0 rozmowie s it o je y z oficerami L o n ta > Brndard ,
1 czynionych mu przez nich propczycyaeh. W spo­
mniał o jenerałach L afayette  i Foyy i i  pochwali­
li zamiar spiskowych, i przyrzekli petnoo.

Na Sessyi dnia 2 b. m. odbywały 8są dabze o* 
brady względem budietu . P. Labbey de Fompi- 
eres oświadczył się przeciwko przyjęciu jego, i 
powiedział; „ W ydatki w roku 1819 wynosiły 
tylko 85 y, a w 1820 875 milionów franków, w ro ­
ku zaś bieżącym mają wynosić 882 milionów. Na* 
mieniają przecież ministrowie o smnieyszenńrpo- 
eUtków ilością 25 milionów. Gdyby izba przy­
jęła podany budżet w tym  rasie obywatele nie 
mieliby dobrego zdania o skutkach konstytucyi 
reprezetitacyyney, a m inistrowie, których syste- 
matem jest przekupstwo, pozyskaliby nowy sposób 
kierowania wyborami. Rozbierał potem sczegó- 
ły  wydatków, i wszędzie upatryw ał m arnotraw , 
stwo. Petiśyą ministrów moźneby «mnieyszyć * 
jó o .OOo franków na 100,ooó, M inister spraw  
zagranicznych domaga się powiększenia w yzna­
czonej na swóy wydział ilości, a zapewnia o trw a ­
łości pokoju. Jeśli zostajemy w pr ty  jaźni z ob- 
cemi M ocarstwami, ob?ydzie się be* tay ry c h  wy* 
datków. Radził zaprowadzić osczędoość we Ws?,y< 
stkieb wydziałach, i znieść o pb tę  od soli. Pan 
Cornet de Jncourt oświadczył się ta  przyjęciem 
budżetu и poprawami kommissyi, zastrzegając so­
bie wniesienie kilku jescze odmian. Jeperał Se- 
bastiani mówił w duchu Pana Labbey. O mini- 
stery urn spraw zagranicznych rzekł: „ M inister 
tego wydziału żąda 5oo,«oo franków więcey, a- 
niżeli roku zeszłego. Chętmebym zeZwobł na 
przydanie mu nie tylko ^00,000, ale naw et 5 mi­
lionów franków, gdyby F ranćyą um iał postawić 
na stopniu, jaki jey preystoi. W idząc atoli, d  
Frenoya 1 Anglia żadnego nie mają wpływu do 
ważnych wypadków europejskich, nie mogę tego 
pojąć. P ostrteg ira  niesłychaną odmianę w dy­
plomatyce Europy. Nie daymy ssę łudzić i usy­
piać zwodniczą spokoynością. W strzym ano ruch, 
k tóry pochodzi z ducha czasu, i jest m ocniejszym

ańiźeli przemija; ące wypadki. P rzeczy ta jm y  ty l. 
ko ogłoszone noty, a  żobiozymy , iż sami Mo­
narchowie przyznali, że wypada odstąpić dawne­
go porządku rze c z y , a chwycić się nowego. Sa­
mi radzą* aby rządy stosowały s ę do obecnego 
Stanu oświaty. Cała Ameryka, cał> nowy światy 
żyje pod prawami porządku kom tytucyyneg:. Nie 
mogę przytłum ić w sobie życzenia* aby 8 мяЬо* 
riów chrześcijan odzyskało wolność- Lecz nasze 
ministeryum  Spraw Zagranicznych tak jest ni* 
kezernnem, iż naw et me ma dosyć wpływu do 
Zaślepienia mteressów obywateli fradcuzkich. M a­
my 3 fregaty na archipebgu; lec* czy li i  są prze* 
zn»czone do zabezpieczenia włisftości francuzów 
W  Le w ancie? N ie powmoizeiray teraz utrzym y­
wać haznf у eskadry na morzach Grecy i?5’ M ó­
wił polem o m nisteryum  spraw wew nętrznych 
i woyny, ganił zmaieyszenie woyska 6000 ludzi. 
Oświadczył, iż naw et 60,000 woyska nie mogło­
by w yłtąptć do boju; iż gwardya wynosi з 4уооо 
głów, a o łe woysko ty łk i  i3o ,ood ; i i  w tedy ,  
kiedy b y b  80 >,ooó woyska, mieliśrpy tylko 5o,ooe 
gw&rdyi; iż naówczas składała i6 lą  część woyska, 
a tara* 5Ц і ii  gwardya więcey kosztuje jak woy- 
sko IłńifoWei i i  2000 oficerów roz.pusczono na
c.taś nieograiu :* ’fty, 1 że tw ierdze są w naygor- 
sfiym stanie. Potęga morska ściągnęła także na- 
g tnę mówcy. Uznawał ją tylko ba potęgę trzeciego 
rzędu. Tw ierdził, i i  amerykanie, anglicy i r  ssya- 
nie leps#s budują okręty, aniżeli francuz?. (O -t+t- 
tnia u waga sprawiła szemranie w izbie ) Pan УШе- 
l i  usiłował zbić pow yższeaarzuty. W  końcu sessyi 
P a a Lattours oświedoSył się przeciwko budżetowi. 

Na śesiyi d. 4 b. m. Pań М огізіеі mówił za 
budżetem. Zabrał potem głos Pan Lafayette  i 
oświrfdeaył, iż nad każdym sczegółem budżetu f.a- 
statiAW«ae się będzie. W spomniał o różnicy między 
budżetem angielskim i francuskim , o długu narodo­
wym, o sądach kryminalnych i przysięgłych, o dy­
plomatyce terain ieyszey  krajowcy w porównaniu 
z d-iwmeyszą, o wybijaniu się Ameryki na wolność, 
o zgromadzeniu koostytucyynem, o rew olucyi, o 
publiozney edukaoyi, o gw ardyt narodow ej i p rzy­
szłe m jey urządzeniu, o dswoieyszych dziesięci­
nach i prawach feudalnych. P raw a stron» oparła 
się żądanemu drukowaniu mowy jego, o co P. Cun- 
stant naybardziey nalegał. Powiedziana mowa 
(rzekł) jest w iernym  obrazem praw dy, i wystawia 
sposób myślenia znaćzney większości narodu. Nie-» 
sprawiedliwy du«h stronnictw a sprzeciwia się jey 
drukowaniu. Mowa ta  maluje żywemi kolorami 
zgwałcenie kónstytuoyi, obrazę niepodle^ości ną* 
rodow ey, i krzywdy wielu obywatelom w yrzą­
dzony (Odezwał się jeden z członków: Chciey 
W  P an śkońctycl) W iększością kresek odrzuco­
no wniosek względem drukowania mowy Pana 
L a faycttii na k tórą m inister spraw zagranicznych 
odpowiedział. P> tal s ę: czyli przystoi chwalić 
ep kę, k ied / muńicypalnolĆ paryzka groźne po­
selstwa do Króla uchwalała? czyli wypada w y­
dawać thkie odezwy do narodów europeyekieb, 
jatye W roku 1791 wychodziły? czyli rewolucy- 
oniści mogli byli przy wieśdź zaczęte dzieło do zba­
wiennego końcu? ożyli słaby opór neapolitańczy- 
ków nie dowodzi, iż nie pragnęli obalenia rządu? 
czyli naród franeuzki chce woyny i krw i rozle­
wu? Pytał się nakoniec, jakie są cechy prawego 
i nieprawego powstania? czyli wszystko nie za­
leży od powodzenia? czyli tego samego , co się 
przytacza przpeiwko monarchii, nie można także 
użyć przeciwko rzeczypospolitey? czyli błąd, za-
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ślepienie, namiętność, pryw atny interes i ambioya, Izba nizsza. Kanclerz skarbu podając d, 
nie mają wpływ4  w rządzie repuhlikanckim? Po i  b. m. budżet, dowodził w głosie swoim, iż gdyby 
tym  głosie lewa strona umilkła. teraz , jak w roku przeszłym, i 3 milionów funt.

Dnia 5 b. m. PP. Delesstrt i Crignon  mówili szterl. przydano z funduszu przeznaczonego na u* 
za budżetem , a PP. Beausejour i M irandol prze- morzenie długu narodowego do dochodow, w tym ra- 
ciwko riem u. Pan Beausejour radził zmnieyszyd zie obeszłoby się bez nowych podatków i pożyczek. 
budżet o 2 miliony franków lub zupełnie odrzu- Zakończył tem i słowy: „ Nigdy nie starano się 
cić. Skończyły się narescie ogólne rozpraw y w tey bardziey o polepszenie skarbowych interesów kra- 
m ierze. Pan Bourienne, zdający spraw ę fonieuiem jow ych, i o takie ich zapewnienie , na jakie ro.
kommissyi, roztrząsnął powtórnie budżet, którego 
potem dwa pierwsze artykuły, względem długu 
narodowego, funduszu na umorzenie jego i legii 
honorowey bez oporu przyjęto, a następne a r ty ­
kuły do przyszłey sessyi odłożono.

Słychać, i i  po ułatwieniu budżetu  podany bę­
dzie projekt do prawa względem dalszey cenzury 
na gazety i  inne pisnta.

A n g l i a .
(zG a z.w a rsz) Londyn dnia  5 czerwca. Zda­

je się, iż Król przedsięweźmie w krótce podróż 
do Irlandyi. Towarzyszyć mu będą X ią ię ta  York 
i Klarencyi, Lord Lioerpool i inni panowie. Sły­
chać, iż d. 20 b. m. sessy* f*by niższey będzie 
do 4 dni odłożoną, aby Izba wyższa miała czas 
do ukończenia interesów  swoich: poczem nastąpi 
odroczenie Parlam entu. T w ierdzą teraz, iż ko- 
ronacya M onarchy naszego odprawi się w poło­
wie lipca. Dżisieysza gazeta dworska donosi u- 
rzedow nie, iż d. 7 b. m . rozpoczną się obrady u- 
rzędników koronnych, k tórzy rozstrzygać będą 
podawane żądania osób, chcących sprawować roz­
m aite obowiązki podczas koronacyi.

Bednarze tu teysi udali się wczoray w para­
dzie z muzyką i 20 chorągwiami do mieszkania 
K rólow ej. W prow adził ich Lord Hood z m ał­
żonką swoją. Gdy oddali adres, Pan W ood  prze­
czytał następującą odpowiedź Królowey: „ Jestem 
wdzięczna bednarzom londyńskim za ten  do w od 
ich szacunku. Od czasu bytności mojey w tym 
oświeconym kraju, nie raz  musiałabym uledz zło­
ści nieprzyjaciół moich, gdyby mię miłość naro­
du діе ocaliła. Przekonana w  sercu b niew in­
ności mojey, pogardziłam wielorakiem! potw arza- 
mi, k tóre na mnie tak  długo nieustannie rzuca­
no. Osobiste czernidła bywają pospolicie chci­
wie czytane, i zawczesną mają wiarę; lecz prawda 
znayduje dzielną pomoc w wolności druku. M o­
żna zaiste ułudzić publiczność; lecz w kraju, gdzie 
wszystko ogłasza się drukiem, i gdzie rozpraw y 
nie doznają tam y, praw da prędko na jaw wychodzi. 
Żaden wypadek nie w ytępi z pamięci mojey t e ­
go, com winna narodowi za prawdziwe dzielenie 
cierpień moich i wspaniałe jego uczucie względem 
w yrządzoney mi krzyw dy. Naród był zasłoną 
moją w niebezpieczeństwach, i w każdey  potrze­
bie nadal spodziewam się pomocy jego.w

Ratmnki, m orderstwa, podpalania i t. d. zda­
rzają się codzień w Irlandyi. Niechętni zapalili 
niedawno 16 domow w Woobend , i z dziką ra ­
dością przypatryw ali się pożarowi. Jeśli rząd nie 
poszle prędko kilku tysięcy woyska do Irlandyi^ 
k ray  ten  dozna okropnego spustoszenia.

W czoray  dano wielki obiad w loży wolnych 
mularzy, na pamiątkę urodzin zmarłego Króla /e -  
rzego I I I .  Przewodniczył X iąźę York. Tow a­
rzystw o było liczne. P rzy  wetach śpiewano pieśń 
na pochwałę tego Monarchy, i drugą napisaną przez 
pew ną i 4 stoletnią damę.

zum ludzki zdobydź się może. Nie ma żadne­
go kraju w całey Europie , któryby po tak  w iel­
k ic h , długich i przykrych natężeniach , mnieysze, 
w  stosunku do zamożności swojey miał długi, jak 
Anglia.1*

Strona óppozycyyna ganiła mocno zamiar uży­
cia funduszu przeznaczonego na umorzenie długu 
narodowego. M iędzy innymi Pan Ricardo  rzekł: 
Nie sądzę, aby kray  miał sobie czego winszować. 
W nosząc z dotychczasowego doświadczenia, tw ier­
dzić można, iż fundusz na umorzenie długu naro­
dowego przeznaczony, nigdy nie będzie użytym  
na cel właściwy. Ci, którzy tak  sądzą, większe, 
aniżeli ja, pokładać muszą zaufanie w m inistrach 
królew skich, a naw et w Izbie. (Zaw tłano: siu* 
ćhaycie\ słuchaycit\) M ówił potem o utworzeniu 
tego funduszu, i zamyśle Pana P itta  nadania mu 
takiey trwałości, aby m inistrowie nie mogli go 
ru sz y ć ; teraźn ieysaj fzaś Kanclerz skarbu zu­
pełnie go praw ie zniszczył. Mimo tego jednak 
przyjęto jednomyślnie wniosek Kanclerza.

W  dalszym ciągu sessyi zajęła się Izba uchwa­
łą  względem kary za okrótne obchodzenie się z 
końmi iinnem i zwierzętam i. Pan Smith radził, abjr 
w tey  uchwale umiesczono także osłów. Pan Monck 
poczytyw ał uchwałę za niepotrzebną, tw ierdząo 
iż w krótce może bydź podany bil opiekujący się 
psami i kotami. Przyjęto nakoniec wniosek wzglę- i 
dem objęcia osłów w uchw ale , i sessy a skończy­
ła się o godzinie 2 po północy.

H I S S P A N I J A.

(z gaz. W ar jz .) M adryt dnia  2З m aja. P. B ar- 
daxi, nowy M inister interesów zagranicznych, zdał 
na tajmey sessyi stanów , sprawę o stanie kraju 
pod względem dyplomatycznych stosunków в in- 
nemi M ocarstwami. Ponowił zapewnienie, iż żadne 
z nich w domowe nasze czynności wdawać się 
nie będzie.

D nia  27. Bawiący tu  od kilku dni Jenerał 
neapohtański P e p e , otrzym ał od rządu naszego
4 o,ooo realow pensyi roczney. Inni także zbiegli 
rewolucyoniśoi neapolitańscy, będący w Hiszpanii, 
pobierać mają połowę płacy.

Jenerał M orillo , gubernator tuteyszy zape­
wnił Króla, iż nie będzie już napastowany od zu­
chwalców i że się może codzień, podług zwyczaju 
swego przejeżdżać. W spomniony Jenerał jest lu- 
biony od woyska. Bywa codzień prawie w ko­
szarach, i często widzieć go można jedzącego zu­
pę z żołnierzami.

Podano Stanom  petycyą o utworzenie bata­
lionu z młodzieńców od lat 10 do i6 tu . W zię ­
ły  ją stany pod rozwagę.

W  Xeres  uwięziono kilka osób oskarżonych 
o spisek przeciw konstytucyi. Plebana Zaldaendo  i 
niejakiego Pedro Alegria, należących do bandy M e - 
rino, skazano na śmierć.

DODATEK.



D O D A T E K  D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L I T E W S K I E G O  Ń. 70.

W ilno  dnia 2 6 Czerwca * 8 2 * roku  У. У.

I I  i s z P A Ń I 5 A.
Nie słychać już o zamyśle utw orzenia dwóch 

niepodległych krajów  z osad hiszpańskich W Am e­
ryce, i oddania ich pod osobne berło braci Mo­
narchy naszego. Zdaje się wszelako* iż kraje te 
rządzić się będą oddzielnemi prawami, tak , jak 
W ęg ry  względem A usiryi, Polska względem 
Bossyi, i Norwegia względem Sżwecyi. Co się 
zaś tycźe  polityki i siły zbroyney, zamorskie n a ­
sze prowm cye podlegać m ają jednemu Monarsze, 
k tó ry  wysżle tani nam iestników swoich.

P. N im ez  pow staw ał niedawno na zgro -o.rze 
Lin kiubu lonlanct a O ro  przeciw ko zbytkom . 
Tw ierdził, iż nie przystoją wolnym ludziom, k ie­
dy oyczyzna cierpi niedostatek; iż człowiek m o­
że się na dzień obeyśdź, ma jąć półtora funta Chle­
ba i 2 złote na inne potrzeby; iż szanowne damy 
powinny naśladować m atron rzym skich, k tóre 
niegdyś kosztowne swoje kle у noty złożyły na o ł­
tarzu  oyćzyzny; iż wypada póyśdź za tym  przykła­
dem, mówiąc: Dzieci oyćzyzny wstydzą s ę stroić, 
kiedy oyczyzna długi zaciągać musi. Zdaje się je­
dnak, iż głos ten  me miał p: żądanego skutku.

T  ti Ii с т A.
(z gaz. W arsić) Stambuł dnia 15 maja. Poseł 

rossyyski, na mocy artykułów 7go i i 4go trak tatu , 
zaw artego w  Ruistuk-Kainopsi, podał dnia 7 b.
m . notę, żaląc się na złe obchodzenie się z greka­
mi, zniewagę ich religii i zburzenie kościołów. 
D om agił się, aby woysko tureckie nie wchodziło 
do Xi.ą*tw M ult a i W ołosozyzny, z powodu, iż 
w  prow incyach tych  p snuje spokoyność, i X iążę 
Suzzo opuścił kray  turecki, a YpsylarUi, który nie 
ma w ierey jak lud»1, schron ?ł dr
który woysko tureckie opasało. Niewiadoma jest 
jescze odpowiedź Reis Kffendego względem wey- 
ścia woysk; w iem y  jednak, iż ośWiadcz} ł, że bun­
tow nik Ypsylanty  musi g łow ą  swoją przypłacić 
za k rew  przelaną w Sassach 1 Galaczu. Jakoż 
zdaje się niepodobieństwem, aby potrafił umknąć.

Cudzoziemcy i grecy w tu teyszey  stolicy są 
bardzo po tr wożeni. Niemtiięy atoli obawiają się 
i foturoy. W ielu posłów zagranicznych i osób do 
nich należących sposobi się do wyjazdu.

D nia  16. W iem y teraz, dla czwgo były W . 
W ezy r, w kilka dni po swojem mianowaniu, zo­
sta ł zrzucony z urzędu. Z  o tw artością praw dzi­
w ie żołnierską, oświadczył Monarsze , iż póty 
me można się spodziewać przyw rócenia spokoy- 
ttości, póki IIM et E fe n d j  i Berber Bdachi, połtt- 
bieóry W . Sułtana, powszechnie znienawidzeni, 
nie będą oddaleni. Dodał i to? że jeśli nie będzie 
miał zupelney w ladiy , złoży natychm iast urżąd. 
Odpowiedział mii Sułtan surowo, i kazał wyyśdź. 
Udał się potóm W e z y r  do janczarów, э zapew­
ni cny o ich pomocy w oddaleniu obu wspomaio- 
nycb znienawidzonych ludzi, zw ierzył się M ufte- 
ttm, który go zdtadz ł. Z rzucony w ezyr, został 
skazany na wvgnanie do Cypru, i do śmierci w żaiti- 
kn M unsal •Aamkmęty. Oba polubieńcy domagali 
sję głowy j? go; lecz КЫ аг Aga ccabł mu życie 
przez boiaźń powstania woyska* T efaźnieyszy 
W ezy r, Hadgi Salich  Basza, urodził się w Sm yr- 
nie, i ma 60 lat. Nie pochodzi ze znakom tego 
rodu, i nie posiada wielkich talentów* W y n ie ­
sienie swoje w inien scźąśliwem u treńm kow i. Nim

otrzym ał urząd kaim akanś, by! ddżorcą procho» 
leżącey na gościńcu do Adrynopola niedale­

ko Stambułu. Przechodzący koło mey Człowiek 
Zwrcvił na siebie uwagę jego; kazał go się spytać^ 
skąd i dokąd idzie? Zraieśzstł się wędrownik, pr*e- 
trtąśn iono  jego suknie, i wiele listów znaleziono. 
W yznał, iż użyty był do korrespondencyi kilka 
mieszkańców stolicy z  buntownikam i na W oło - 
sczytFłie. Zsprow adzono go zaraz do Stambułu , 
i listy Sułtanowi pokazano; Ten naradził się % 
ó Л zasowyrn W ezyrem , kapitanem Baszą, M uftym, 
A i em roby
czynić wypadało, wielkie bowiem niebezpieczeń­
stwo krajowi i religii zagraża. Nalegano, aby 
w yrżnąć Wsżyśtkich niew iernych; odwaga atoli 
jednego z m inistrów, powołanego późniey do o- 
świadczeaia zdania swego w  tey  m ierze ; sapo- 
biegła tem u okrucieństwu.

Rozgniewani janczarowie Zrzuceniem byłego 
W . W ezyra ż urzędu, ci zwłascza, k tó rzy  od- 
dawna Haleta  n ienaw idzie li, odprawili zg rom a­
dzenie, i polecili swojemu Adze, aby od {Sułtana 
domagał się 6 głów to  jest: Berbera, Yam p  Agi, 
dozorcy mennicy , dozorcy ceł i 2 żydów ban­
kierów, o ras przywołania wygnanego W eey ra  na- 
pow rót do stolicy. Ćboiał Ąga ódwieśdź ich od te ­
go zamysłu, lecz koniecznie nalegali. Dopełnił 
więc danego zlecenia,, gdy z urzędu swego sd ey - 
mował pantofle W . Sułtanowi przy weyściu do 
m eczetu, OdwztSny Sułtan odrzucił prośbę, i o- 
świadeżył, i i  gdyby janczarowie chcieli się ban* 
tować, zabije w łasną ręką następcę tronu, a po-» 
tćm  zagrzebie się w gruzach seraju. Aga padł 
na tw arz  przed M onarchą, obiecał donieść o od­
powiedzi jego, prosił oraz o n.ejakie łaski dla jan­
czarów . Oświadczył Sułtan, iż o tem  będzie czas 

•mówić, gdy janczarow ie dadzą dowód swojey w ier­
ności i posłuszeństwa. Odpowiedź ta  spraw iła 
wrażenie. Żołnierze okazali powolność. Ofice­
rowie zebrali się u Mufcego i podpisali akt, w k tó ­
rym  oświadczyli gotowość bronienia M onarchy, 
wiary i kraju, oraz zupełnego podlegania n ieogra- 
niczoney woli Sułtana. N azajutrz wydał Sułtan 
rozkaz chwaląc wierność janczarów? kochanych 
swoich braci. Rozdał im oraź podarunki. W re ­
szcie po lub ien ie  Sułtana pojednał się z janczara­
mi; ofiarując im pewną ilość pieniędzy i 4 00 do. 
lama (kamizelek); zdaje się atoli, iż przy  nadcho­
dzącym  bayram ie grzecznie oddalony będzie ze 
Stambułu.

MlJLTANY І W oŁOSCZYZNA.
(Z G ai. Lwów.) Od granic Multan$ dnia  17 

czerwca. Podług wiadomości z Bace u w M ulta- 
naeh z d.41* m. ponieśli grecy klęskę w poty czce (o 
k tórey dawniey donieśliśmy) pod Fokszan, p rzy- 
czem większa część m iasta stała się pastw ą pło­
mieni; wielu greków ranionych w tey  rozpraw ie 
lub zbiegłych uchodzi pobocinem i drogami; atoli 
Pbjesze (strażnicy pograniczni) od W ołosozyzny, 
będąc przychylni turkom , mają czynić im prze­
szkody i tam ować drogi wiodące w g ó ry , gdzie 
szukać chcą schronienia.

Korpus Jerzego Kantakuzena , składający się 
Więcey jak z i,oóo  lu d z i, k tó ry  przechodził na
d. 1. b. m. przez Bace u a te ra z  Stanął już w la s ­
sach miał po części należeć do potyczki w Fokszsnj



utracić  on m iał tam że praw ie cafe swoje tabo­
ry  i gapasy wo.ennej ró,yvnie tu rcy  nieknrzystailś 
*e swojego zw ycięstw a, i w owey stronie nie po. 
sunęli się, jak tylko do Ad zad. Kantakuzeno  p rze­
chodząc przez Вассы ogłosił, ze każe chw ytać 
i dla przekładu wieszać tych bojarów, którzy jego 
przedsięw zięciu nie sprzyjają. W  у słał on juz D e- 
libaszę Felku z 5 o ludźmi dla wyszukania i przy­
stawienia Spater Petraky S tu tza , k tóry  będąc 
Lpraw nikiem  w Foks za n, przyczynił się do klęski 
greków p d zas owey potyczki-.

W  potyczce pod G<»laoz utracili tu rćy  około 
зоо , grecy zaś 800 ludzi; pierwszy n^padturków  
zaszedł na d. i 5 гі m. o k w ic ie ; grecy zu­
pełnie się nie spodziewali, i me jeden zaledwie miał 
ty le czasu”, aby się mógł uzbroić.

W  lassach  ma bydź wiele of.cerów cudzo­
ziemców, którzy ćw iczą greków w obrotach w o­
jennych; m >sty na drod te  sdąćey z Jass ku Beriad 
poznosili grecy, eby strzym ać pochód turków.

W ;ado mości г d. 10 b. m. nad ‘sałe z Piotra  
w M ultanach donoszą, ze podjazd turecki złożo­
ny z  17 ludni, który tamże na d. 8go b.tn . "nad­
ciągnął, schw ytał 9 greków, 1 tych  labił trzech, 
dwóch powiesił na rogach miasta, a 4 wziął z sobą 
do B icen , gdzie wedle ich twierdzenia ma by d i 
5oo iurków . Podjazd ten powiadał że 6000 tu r ­
ków ciągnąc d Jass, Weszło do miasta Pf asUuy 6 
m l od J ass odległego. ,

W olno Druków qć F. N . Golański CzL Kor,

W Y S P A  Ś i ^ E  L E N Y .
(z Gaz, warsz.) Odebrane w Londynie  listy 

z tey  wyspy pod d. 4 kwietnia , nie wzm iankują 
ani słowa o chorobie Bonapartego. Zddje się 
w ięc, iź pogłośki o tem  były bezzasadne»

A m e r y k a  p o ł  u  d n i o w a .
(z Gaz. warsz.) Chifi, dnia  8 stycznia. Bółkó- 

Wnik hiszpański, D on Rudesindo Alparado p rze­
szedł z całym pierw sźym pólkiem g renad \erów  
konnych, wynoszącyhi З00 ludzi, do wovska po­
wstańców, ktorem  Jenerał San M artin  dowodzi. 
W oysko patryotów  peruw iańskich stoczyło kilka 
korzystnych potyczek z woyskiem hiszpańskiem. O- 
sada w Haooos poddała się Półkowmk Arenales o- 
sWobodził p ro w in c ją  donga od nieprzy jaciół.

Liczny korpus powstańców zagraża Мехуко* 
wi. Powstańcy zabrali 2 miliony doiła rów, prze­
znaczone z М еху ku  do V era - Cruz.

Kurs wileński ka asśygnaty od dnia 17 
b ze rw ó a : rubel srebrny, 3 ruble kopiejek 88 , 
czerwony złoty nowy rubli u  kopiejek 73, 
stary rubli д і kopiejek 65 , im peryał rubli Ъу9 
kop. 70.

. Cenz. w W iln ie  w D rukarni nedakayi.

U  w  i  a d o m  i  e n  i  e.
Redńkcya Kuryera Warszawskiego, ma zasczyt 

и ’Л iadomić swoich łaskawych czytelników 1 P re­
nu m era to ró w : iż toż pismo nadal wychodzić bę­
dzie. Celem 'jedynym jest Redakcyi taniość i w y­
goda; cena przeto zostaje dawna, to  jest:- kw artal­
nie vy W arszawie , ftłaci się tylko zł. 8: a Z po­
c z tą  zł. 9. Oddzielnie kupujący, płacą za każdy nu­
m er gr. 4. Umiesczone będą wszelkiego rodzaju 
nowości, doniesienia jak może bydź nayśpiesznięy- 
sze o sczególmeyszych zdarzeniach w stolicy i w 
kraju , modach, widowiskach, rękodzielniach, dzie­
łach literack ich , okolicznościach handlowych i tym 
podobnie. Niemmey sta rać  się będzie redakcya, 
bydź niej&ko przewodnikiem , wskazując m ieszka­
nia znaczniejszych urzędników', osób praw nych, le­
karze  w, skiadow handlowych, i rzemieślników nay- 
bard-ziey używanych. Co zaś do nowości zagrani­
cznych, tegoż samego dnia, w którym  poczta przy-* 
chodzi , juz czytelnicy znaydą w Kury erze, wy- 
sezególnienie w krótkości sczegóhiieyszvch i nay» 
bardziey interessuiąoych wypadków. Doniesieniu 
p ryw atne  wszelkiego rodzaju, byłe jak тод е bydź 
naykrócey  ułożone , przyjm ow ane będą za nay- 
tnm arkow ańszą opłatę. K uryer, jak dotąd codzien­
nie wychodzić będzie , wyjąwszy sobotę, i pun­
k tualn ie  o godzinie 6 wieczorem w kantorach do­
s ta ć  go można. Szanowni prenum eratorow ie ra ­
czą Wcześnie ośw adczyć, czy jest ich w olą.trzy­
m ać nadal to  pismo, gdyż podług ilości prenum e­
ra ty , ilość exemplarzów wybijać się będzie.

Sądy Exdywizorskie.
1 Sąd Taxatorsko-Exdy'wiżorski, spełniając p ra ­

widła dekretu remissyinego Sądu Ziem . W ilkom.
n. 1816 m cajulii b dnia zakroczonęgo wszystkich 

pretensorow i kr edytorów W J  Panów Michała i Jó­
zefy  z Bułharynow Lipskich' Rotrn, W ilkom, odda­
jących fo lw ark W arunce ихрсіе W ilkom, sytuówany 
na  sdlysfakcyą swych wierzycieli zawiadamia , że 
dnia  i 5 julii teraźn. biegącego roku sprawę konkur­
sową w mieście W iłkotnierzu net sessyach poobiednich 
sądzącą się niezawodnie do namowy wziąść przed­
siębierze i ammissyą na niesław aj ących zapisze, gdy­
by przeto kogo to interesować może takowe posta­
nowienie do wiadomości doszło , przez 'trzykrotną 
awizacyą K ur . L it . ogłaszą. D at 1821 mca maia  27

dnia. Leopold Komorowski Z iem . W ilkom . i E x °  
d y  rizor.sk/. Sędzia , Konstanty z W  A da  M ej er. Z iem . 
W  łkom Sędzia, Justyn P/otuch Grodz W ilkom , i 
E xd yw . Sędzia . Regent F tlix  Slankićwicz.

L  i  с у  t  a с у a.
Litewsko W ileński Gubernialnymząd w skutek koffl- 

munikacyi W ileńskie/ Skarbowe у Izby, wyszley z po­
wodu niejawienia się'na naznaczone przed  tym  ter m i- 
na  4 ,3  i 7 idącego mca juriiiAyczacych orz ąc w dzier­
żawę do 1З2З rokue sosowego 1 konsumpcyjnego 
w mieście W ilnie zborow, awizuje , izby życzący  
imeć takową dzierżawę jawili się do teyże skarbo­
w e / izby na powtórnie naznaczone przez n ią  ter­
minu z praw nenii kaucyarni 5, 12 i 15 następujące­
go m cajulii. Dat 1821 roku j  unii 17 dnia.

Sowietruk W incenty Ławrynowicz.
Kazim ierz Nowięki Sekreturz.

U  w  i a d o  m i e ń  i  *.
1 Zawiadam ia Prześwietną Publiczność ńiżęy  

podpisany dentysta iź mieszkanie swoje przem ienił, 
i któby życzył' użyć pomocy, zgłosi się do derńu 
JPana Machnauera' aptekąrza na ulicy Zam kow ej 
pod N . 78. J. Neum ark.

Sądy Exdyw:zOjrskia.
2. W incen ty  D ow gialło  prezydent Ziem. Z d ­

unie у  sk i, M ichał Sawicki p rezyden t W iliński, A -  
’lo iz y  Jankowski Sędzia Zehnski oizm iański, J ó ze f  
Skarżyński Sędzia  * 1 Ziemski* Trocki, Szym on Kul- 
wiec Sędzia G rodzki Kowieński i  Paw eł Szm ygieł*  
ski Sędzia  Grodzki B rasław ski.

O znaym ujem y tym  naszym  urzędow ym  ob- 
wieszczym  listem J W W , i W  W . Liudwtkowi G ieł­
gudow i strażnikowi W . JLtwa L it. z  jedney  stro­
ny, a zaś Eustachemu i E m ilii z Górskich Chra- 
powickim podkom orzym  bb. Szawelskim, Józefow i i 
Eleonorze z  G iełgudów W creizczyńskirn starostom  
Upitskim , M aryannie z Kossakowskich Giełgudom 
w ey S trażn ików ey W . X tw a . L i t . , '  Anńie Matce 
Stolnikow ey 1 Prezydentow ey b. G rodtkiey  Rosień , 
Ignacemu synowi porucznikowi w oysk poi., Mi*



kackfin, Franciszkowil Janczewskiemu prezydento­
w i Graniczn. Rosie/i., Wincencie Matce Starości­
nie i Damazemu Straszewiczom, W incentemu i 
A nnie Ostrowskim Sędziom b. Grodzkim Rosie//., 
x  ędzu Stanisław ow i Bohdanowiczowi przeorowi 
i  całemu konwenktowi X X .  Karm alitow Roeieńskich, 
M ateuszow i M alkiew iczow i Rektorow i i całemu 
zgromadzeniu P ijarów  Rosieńskich, Janowi Łop - 
patc e sekretarzowi opiekunowi Z o f i i  i Annie Sa - 
b jw ictów ńom , Хаіиегети oycu Sędziemu b. G rodz­
ki mu R a s ie ń Ig n a c e m u  i  Zenonowi Synom S ta ­
niew ęzom  , Józefow i i  M arjan ie  Rymkiewiczom  

i S ęd zio m , W aw rzyńcow i Pikturnie regentowi b. 
Dekretowemu Ziem . Rosień., Józejow i 1 Justy­
nie M ontuńłiom , K arolow i i Elżbiecie Dowiatom  
Sę Iz o n b. Grań R o s ie ń E u s ta z e m u  i A ngieii 
Stiinkoióiciom b. assesorom ptu. Rosień. E zechielo­
wi Sianie wieżowi prezydentowi, Józefow i i Annie  
B  lewicZom M otszałkoói b. Rosień. również J IV IV . 
Mtchadoim Kawalerowi Orderów i Eleonorze 
z  Tyszkiew iczów  (Sieigudom M arszałkom  nadwor­
nym L it . /ńfcd da lszym  pretsnsorom w ierzy -  
ci' lorń i dn massy funduszu J W . G iełguda strdżń. 
dłużnym  osobom, ie  w skutek dwóch dekretów je ­
dnego rermsyinego sądu głównego L itew . W  Hen. 
2go departamentu roku przeszłego  1S2o miesiąca 
m aja i 5 dnia iidstdtegb, drugiego p rzez sąd e x -  
dyw izor. in fu n d o  dóbr W idukl tegoż roku 1820 
na dn u miesiąca lipca ogłoszonego, t r z e j  z nas 
w y ż e j  w yrażonych urzędników za niedziel 4 od 
dnia podania tego obwieszczeniu do majętności straż. 
G iA g u d a  IV i dukle zw a n e j w powiecie Rositńskim , 
p o ło żo n e j zjechawszy , czynność przez remissę są­
du głów nego, do ułatwienia powierzoną i  w pier­
w szym  sądu exd iw i żorskie go  z je zd z ie  rozpoczętą  
ostatecznie dopełniać będą. Octem izby w szy ­
scy strażnika Giełguda kredytorowie i rozmaici 
ich pretsnsorowie tak tez debitorowte do massy 
konkursowi u leg łe j osoby świadome by ły , przez  
nin iejsze  uriędowne obwieszczamy pisfno.

Roku 1821 raca. jurni no dnia w oźny św ia­
dczę , i z  kopie tego obwieszczę go  listu z  nakazu  
W  W . Wincentego D  w g ią ł у  prezydeta  Ziem . Z a -  
wileyskiego. M ichała Sawickiego prezydenta g ro d z ­
kiego W tlert. A lo izego  Jankowskiego Sędziego  
Ziem . O szm iań^iego . Soztfa  Skarżyńskiego Sę­
dziego Ziem . Tm ckH go, Szym ona Kul wleci a Sę­
dziego Grodzkiego Kowieńskiego i P aw ła  S zm i­
gielskiego Sędziego Grodzkiego B>acławskiego 
urzędników, »wszą J W . Ludw ikowi G iełgudowi 
Strażnikow i W . X . L  tewskiego w  dobrach W i-  
duklach agą J W . i  W  W . J ó ze fo m  i Eleonorze 
z  Giełgudów W ereszczyńskim  starostom Upitskim  
M aryam iU  z K  >ssakowskich G itłgudow ey straż, 
W . X .  Litew*, Eustachemu i E m ilii z Górskich 
Chrapowickim podkomor. b. Szawel. Annie M a t­
ce S to lw kow ey i pretyden tow ey b. G rodzkie j R o ­
sień. Ignacemu porucznikowi w oysk poi. M iku - 
ckim, Franciszkowi Janowskiemu Prezydentow i 
Gran. P tu  R o je ń ,  Wincencie matce Starościnie 
i  Damazemu Straszewiczom , W incentemu i  Annie  
Ostrowskim Sędziom b, Grodz. R o s ie ń c c ię d z u  
Stanisławowi B ohdanow iczow i przeorowi i całe­
mu konwentowi X X .  Karm elitów  Rosień., x ięd zu  
M ateuszowi M alkiew iczow i rektorowi i całemu 
zgrom adzerru P ijarów  R  sień. Janowi Ł^ppacie  
sekretarzowi opiekunowi, Z o fi i  i  Annie Sabowi- 
czównóiń, Xawereńiu oycu Sędziemu b. Gran. 
Ptu Rosień., Ignacemu i  Zenonowi synom S ta -  
niew ifzom , Józefow i i M aryannie Rym kiew iczom  
Sędziom , W aw rzyncow i Pikturnie Regentow i b. 
dekretowemu Z iem , Rosień, Józefowi i Justynie

M ontw ilłom  Sędziorii b. Gran. Rosień., Eu sta- 
ztm u i  A  ńgelii Sianko wieżom assesorom b. Rosień. 
EzechielowiStaniewiczowi prezydentowiciowi,Józe­
fo w i i  Annie Biellewieżom M arsz. b.Rosień- w tyc h ­
że dobrach W iduklach w powiecie ogólnym  rosień - 
skim leżących, 3cią J W . M ichałowi kawalerowi 
orderow i Eleonorze z Tyszkiew iczów  G ułgudom  
M arsz. IV. X .  L it. w majętności Zam ku to ż  wpcie 
Ogólnym Rosień. leżącym podałem, i że za  n ie­
dzie l cztery  od dnia d zisie jszego  tr te y  z wyżr.y 
wym ienionych W IV . urzędników ad fundum  'W i­
dukl zjadą , i komplet Sądu ExdywiZorskiego z ło ­
ży w szy  d z id o  remissą Sądu Gl. W  leń sobie p o ­
w ierzone9 a na dekrecie Sądu E xd yw . pierwszo 
zja zdow ym  rospoczęte ułatwiać będą zawiadomi­
łem. Jan Sokołowski w oźny P tu  Rosień.

Roku 1821 mca czerwca /1  dnia p r ted  akta  . 
m i Grodz. P tu Rosień. stawając obecnie w oźny  
takową re lacją  podanego obwiesczena w  zędownie 
ztzna ł. P rzy ją łem  Otton Dowiat Grodz. P tu R o -  
sieńskiego Regent.

Roku i 8 2 1 ju rn i 16 dnia. Takowe oh wie scze- 
ńie wolno drukować W incenty D ow gialło  P rezes

Sicwil. i E a c y w  zvr.

W ezwanie Sądowe.
2. Dekretem dylacyynym  Sądu Z ie m . P tu  

W  Heń. jese ts  w ra ku  1816 8 bra 15 dnia z -pad- 
lym , dwa kankursa: jąden na m ajątki J m a  i Ka­
ta rzyny  Ćkodasewiczow obywateli W ileń . drugi 
ho m ajątki po zet złym  M arcinie Sobolewskim b, 
tle aktorze P tu  Row itń , pozostałe, do jedney spra­
wy zosta ły połączoncmi, i tym że dekretem pierw­
szemu stopniowi właściwa dylucye były ju ż  prze­
znaczone , a skutkiem remiesy Sądu Głów. L i t , 
WiUĄ. 2go depar. takowa sprawa do odchodze­
nia w stssyach poobiednich determinowaną zo­
stający po czterokrotnym oney przyw oływ aniu І 
następowanyeh odkładach, za niejuwienicm się ż a ­
d n e j  zgoła strony pod rozpoznanie wziętą bydi 
nie mogła. Sąd pipeto Z iem  P tu  W iień . p rzez  
rezolucyą dnia i i  jurni ter. 1821 roku ustano­
wioną, postanowił wezwać do/stanncŚci tak sa­
m ych debitorow JP P . Jana i Katarzynę Chodase- 
w czo w , bądź nukcessqrow onych, oraz snkcessorow 
zeszłego M arcina Sobolewskiego; jako te ż , ju ż  to 
kredy torow i pretensorow, ju ż  t*ż dtbitoraw cbu 
pomiemonych konkursów, niem niey dalsze skut­
kiem Ukazu Guberńskiego L i t . W ileń . R ządu  
spełnił postanowienia; a do oczywistego rozpo­
znania całkowitey sp ra w y , term in przyw ołania  
oney od dnia 11 następującego mca julii zam ie­
rzył; ażeby przeto Itak sam i debdorowie i sukce~ 
sorowie onych, jako  też kredytorowie do fund it-  
slow  Jana i  K atarzyny Chodusewiczow obyw. 
wdeń. jako równie po zeszłym  M arcinie Sobo­
lewskim b. ekzóktorze Kowien, pozostałych . z  ja ­
kiegokolwiek zrzódla pretensye m u c  mogący pod  
utratą onych, a debitorowie obu mass z uwiado­
mieniem, ie  e tiam  w niestarności oczywisty na­
stąpi wyrok ; a zalym  niedogodneście własne у  w i­
nie przypisać będą powinni , na oznaczony te r­
m in w n in ie jszym  sądzie Z iem . Ptu W ileń  s ta ­
wali, i aby o tym  każdego interesowanego tych  
dwóch konkursów doyść mogła wiadomejó , n in ie j­
sza do Gazet Kuryerą L it. trzykrotna podaje się 
awizacyą.

Sądy Exdywizorskie>
3 Sąd Taxatorsko Exdywizorski na nbatysta~ 

keyonowanie wierzycieli Antoniego Pr oz ora W o- 
)ew. Wj+eb. 1 kawalera przeznaczony , interesow a­
ne osoby zaw/adarrua: żę po wyexpedyowanm aktów



w dobrach Gulbinie do kontynuacji spraw y exdy- 
wizorskiey p rz y s tą p ił, i tęż  spraw ę do nam o­
w y dnia i i  mca lipca roku tego 1821 weźmie. 
D at 1821 roku czerwca 7 dnia.

Andreey Bobrowicz b. Prezydent. G. P. Zawil. 
i ExdyvVizor, Bonifacy W iń c ta  Sędzia Grodz. Brasł. 
Exdyw iżor., Adam Zapaśnik Sędzia b. Grodz. Ptu 
W ileń . i  Exdyw. Begent W incenty  Dauksza»

O ś t r  i  e i  e n i e.
3 N iż e j  podpisany mam honor ostrzędz Publi­

czność, i i  lubo roku 1816 8bra 20 dnia wydałem oblig 
W JP anu  Jerzemu Wersockiemu kapitanowi b, woy. 
poi. na imię jego zony M aryanny z Senkowskich 
W ersockiey ńa summę r. s. trzysta , wszakże pro i ma 
na takowy oblig zaliczonych sobie pieniędzy n ie - 
miałem i nao n y  żadnego niezawiniłem grosza; prb 
ddo tenże Jerzy Wersocki kapitan przez dokument 
kwietacyiny własnoręcznie пирцйпу w dacie roku 
1818 mca januaryi 10 dnia mnie wydany i służący 
powrót takowego obligu5 jako aiii sobie ah zenie 
nieslużącego nayuroczyściej zapewnił; gdy jednak 
mimo to wszystko nie tylko , ze obligu nie powrócił, 
ale nadto jescże pod imieniem zony swojey prozę- 
kwowcię mnie przedsięwziął; zatym ja  przeciwko ta- 
kowey nieprzyzwoitej czynności kapitana Werso- 
ckiego publicznie protestując się mam honor ostrtedz 
powszechność, izby o tylekroc wzmieniony oblig ani 
z  kapitanem W ersockim , ani z jegO zoną nikt w u -  
kład nie w chodził i wlewków nie przyjm ow ał, gdyż  
w przeciwnym zdarzeniu sam sobie stratę przypisać  
będzie winien. Ignacy Tarno wską porucznik w. poi.

Takowe ostrzeżenie R edakcja jnoże umieścić 
Ф Kur. L it . Józef Horodeńśki Sędzia Grodz. W ileń,

Sądy E  x d jw i  z orskie.
5. Za rem issą Sądu Ziem. P tu  Telszew. w ro ­

ku 1819 miesiąca februar. i 3, Sąd T'axatorsko-Ex- 
dywizorski, w tym że roku miesiąca apryla, 21 d. 
juryzdykcyą w dobrach Gadonowie, Degieniach w 
Pcie Telsz. , po zeszłym T ą  deus zu Nowickim chor. 
i adwokacie P tu  Telsz. roź-począwszy, 2 przyczyny 
znalezionych skarg-, G raiini M aryi z Sobolewskich 
G u t a k o w s ki ey i| jey syna Zabiełły, porządkiem śledź- 
tw iennym  rożebrac, ukazem wskazanych, oraz wło­
ścian starostw a Gaylow, w tymże Pcie telszew. sy­
tuow anych, do massy nieżyjącego Nowickiego regu­
lowanych , na wyprawach , stosownie do spraw  
śledztwienhych, dzieło cał>> potąd ząstanowione 
było i ciągnęło się;. Lecz kiedy ku końcowi , sa 
już Wszystkie działania zbliżone, aby mający bądź 
jakiekolwiek p re ten s je  do pozostałości Tadeusza 
Nowickiego adwrokata P tu  Telsz. i chorążego, nie- 
wiądomością o wzięciu dó namowy, niewymawia- 
li się, n in iejszą potróyną i ostateczną awizacyą, 
przez gazetę K ur. L i t . , źe naydąley dnia 20 ro­
ku  i miesiąca upływających, całą spraw ę do na­
mowy* Sąd TaXatorsko-Exdywizorski weźmie, o- 
głasza , 1 że p retensorow ie, bądź jakiegokolwiek 
ty tu łu , n ie  jawiący się, lub dowodoW ku probacyi 
sw ych stosunków nieprzcdstawujący, w iecznej a- 
missyi ulegną , zapowiada, o czerń i do Sądu Gł. 
L itew . W ileń. 2gó D epart. raportem  doniósł. Dat 
1821 miesiąca junii 4 dnia,

Jan Kobecki b. Sędzią Zieńi, Telsz. Prezes Ёх* 
dyw. Tadeusz Milwid b- Sędzia Ziem. P tu Telsz. 
i Exdyw . Antoni Szwykowski P isarz Ziem. b. P tu 
Telsz. Exdywizor. Stanisław  M ackiewicz Rotrm 
woysk polskich Regent Exdywizorski.

3 * К от т іізуа wileńskiego hommiioryackiegó  
depo ogłasza: i i  dla nowo Założonego d y w izy j­
nego szpitala, potrzeba różnych Zapasów, które od­
dane będą do różnych rąk częściami, podług g a ­
tunku i dogodności, ja k  kaidem u gatunkowi p r z y ­

być z do tey kommissyi dla targów, mających s if  
odbywać dnia  27, 2З i  00 teraźniejszego miesiąc  
ca. D nia  4 jun ii 1821 roku,

Osmey klaesy Bek 2gl.
, Sekretarz Bohdanów .

2 W yszła z druku xiążcczka pod ty tu łem  o 
Zmiaoowraniu czyli o różnych układach pniowego 
gospodarstwa , wyjątek skrócony z T haera przez 
K ajetana Krassowskiego radcę dw oru A. U W. 
stronic 102 i 2 tablice, przedaje się w xięgarni uni­
w ersy teck ie j P. Zawadzkiego po kopiejek 26.

W  teyźe xięgarni jest do przedania o nawo­
zach czyli o poprawieniu roli przez naw ozy zwie­
rzęce,roślinne, i kopalne wyjątek skrócony z Thaera 
p. K. Krassowskiego stronic 80 cena kopiejek i 5.

P rzedn i majątku.
2. Od M ińskiego gubernialnego rządu ogłasza 

się: i i  za  należność skarbową, pod ług ' p r zy  sądze­
nia R ządzącego Senatu na byłym  administratorze 
starostwa M iadziolskiego , w powiecie wileyskimć 
obywatelu Ignacym  Szklenniku, za wyrąbania lasu, 
do uzyskania  w ogóle n ib li a s śy g .6 4 i ko p ..ig ^ j  
naznaczono przedać\ z publicznego targu9 o trzym a ­
ną przez te g o i  Szklennika, za wyrokiem sądu ta- 
xatorsko~E xdyw izor. z  majątku Lucyna, w  po­
wiecie w ileysiim  położonego , zmarłego W incen­
tego Szklennika, część ziem i, zaw ierającą w  so­
bie t r z y  c zwie rei włoki z  włościanami dusz płci męz- 
kiey o a żeńskich 2 , prócz jedney  będącey w zbie­
gach, z  okazaniem rocznego dochodu rubli sr. 8 ; a 
zatćm iy c zą c y  nabydź wspomnioną ziemię i  w ło­
ścian^ zechcą p rzyb y d z  do tego gubernialnego 
rządu na terminy: p ierw szy dnia 27, drug i 28, 
następującego mca ju n ii, a trzeci ostateczny od 
dnia wydrukowania i  ogłoszenia w wiadomościach 
publicznych i K uryerze L itew skim , g d z ie  ono po- 
z n ity  nastąpi.' Zaprzybyętem  życzących , okaza­
ne im będzie w  R ządzie  opisanie p rzed o ją ^g o  się 
m ajątku i  warunki do targów . D nia 26 maja 
1823 reku . Sekretarz F. Arćimowicz.

D  o m  do p r z e d a n i a . 
й. Kamienica sukcessorów Grudziń­

skich na ulicy Sawicz pod Baksztą N. 84 
jest do przedania. Ktoby zyczył nabyć, 
ma się zgłosić do J P .  Kostry, mieszkają­
cego w domu własnym za wileńską bra­
mą, albo udać się do zawiadowcy po- 
mienionej kamienicy*

O zgubionym obligu:
N iż e j  piszący się świadom będąc c wydanym  

przez O jca  mego Augustyna Słońskiego przed kil» 
kunastu laty obligu na czer. zł. 5o Katarzynie, 
Szeptyckieył i ze z takowego obligu nic nie należy] 
w czem jey  własne kwity z opłaty u mnie z n a j­
dujące śię są dowodc/n: .oprócz czego, gdy tylko 
wieść dochodzi, że JPan Bonifacy G raiewićz, po­
dobno w powiecie rosieńskim przebywający , nabył 
oblig pomieniony i jąć się zamierza przezyskow , 
dla tego więc, dopiero ogłaszam, i i  oblig, cfiaaai 
niepowróconytn został, lecz za cnym  nic nie nale­
ży , w czyjebykotwiek zatym  ręce przeszedł zawsze] 
o wydobycie obligu, gdzięby się znaydou rd. środki 
przedsięwezmą się pozyskania. Jó ze f Słoński.

Takowe ogłoszenie R edakcja  K w yera  Lit. 
może umieścić w gazecie. P rezyd en t,Grodz. W i­
leński Adam Dauksza.tw oiciey; przeto życzący je  dostawiać Zechcą przy-

Ліооіс
O bserw acje  
msłerologi- 

czne.

Czas obserw•acjL

dnia 18 .średnia 
dnia 19 średnia 
dnia 20 godz. 5

Wysokość Barom.
27 cal. 8,4 
27 — 8,6
2ń  -  5,8

lin.
W ys. Ther. łiean.

4.11,86 stopni 
4-1 2 ,8 3 -----
4-11,?5 -  -
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